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1. Wprowadzenie

Europa jest kontynentem morskim, gdyż to właśnie wody w głównej mierze 
wpływały najej przeobrażenia irozwój wdługotrwałym procesie historycznym. 
Decydowały o tym obiektywne uwarunkowania geograficzne, pociągając za 
sobą również zjawiska subiektywne, będące rezultatem ludzkich działań w sfe­
rze politycznej, militarnej, gospodarczej, technicznej i społecznej. Jeśli chodzi 
o aspekty geograficzne, to -  jak zauważył w 1968 r. jeden znestorów polskiej 
myśli morskiej Tadeusz Ocioszyński -  podstawowym czynnikiem obiektywizu­
jącym taki stan rzeczy jest niezmienna w skali wieków struktura obszarów lądo­
wych w stosunku do morza. Powołując się na wydane tuż po II wojnie świato­
wej dzieło Jerzego Lotha (Wykład geografii ekonomicznej ogólnej, Warszawa 
1947), Ocioszyński stwierdził:

E u ro p a  ja k o  część  św ia ta  m ia ła  i n ad a l m a  szczegó ln ie  ko rzystne  w arunk i d la  
o siągn ięc ia  p rzez  sw o ją  ludność  b liższy ch  (tzw. c iaśn ie jszych ) zw iązk ó w  z ż y ­
w io łem  m orsk im . W  E urop ie  p o n ad  p o ło w a  (dok ładn ie  51% ) te ry to riu m  ląd o w e­
go leży  w  od leg łośc i co najw yżej 250  k m  od  najb liższego  b rzeg u  m orsk iego . N a  
lądzie  az ja tyck im  tak ie  w arunk i is tn ie ją  ty lko  w  sto sunku  do 29%  pow ierzchn i 
kon tynen tu , a  w  o d n ies ien iu  do ląd u  afrykańsk iego  -  ty lko  23%  p o w ie rzch n i1.

Co ciekawe, współczesna struktura integracyjna, czyli Unia Europejska, do­
strzegła te zależności dopiero w XXI w., rozpoczynając prace nad stworzeniem 
wspólnotowej polityki morskiej.

1 T. Ocioszyński, Rozwój żeglugi im ysli morskiej, Gdynia 1968, s. 11-13.
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Oprócz uwarunkowań związanych z ukształtowaniem powierzchni -  chodzi 
tu również o rozbudowaną linię brzegową kontynentu: duża liczba półwyspów, 
wysp, archipelagów oraz głębokich zatok i wód wewnętrznych -  znaczenie mórz 
było też konsekwencją, już od najdawniejszych czasów, występowania drzewne­
go budulca okrętowego. Powodowało to zwiększoną w stosunku do innych kon­
tynentów aktywność oraz innowacyjność ludzi w zakresie wykorzystywania że­
glugi, zwłaszcza dla celów gospodarczych. Kulturowo-cywilizacyjne oddziały­
wanie mórz na rozwój kontynentu utożsamia się jednak najczęściej zrozwojem 
Europy Południowej i Zachodniej. W powszechnych opiniach mówi się, że o ile 
o rozwoju tych części kontynentu decydowało głównie morze, to Europa 
Wschodnia jest terytorium typowo lądowym, a ojej tożsamości świadczą raczej 
stepy, aniżeli wody. Nie ulega jednak wątpliwości, że historyczna konstrukcja 
Europy Śródziemnomorskiej ma kluczowe znaczenie dla ukształtowania się za­
równo Europy Zachodniej, jak i Wschodniej.

Z historii powszechnej wynika zatem, że jedną z najbardziej znaczących 
płaszczyzn w budowaniu relacji międzyludzkich była przestrzeń morska. To 
dzięki niej właśnie powstało wiele cywilizacji. Jak pisze Felipe Fernandez-Ar- 
mesto, do cywilizacji ukształtowanych przez morze należy zaliczyć2:

• tzw. cywilizacje „mórz południowych”, wtym: Hawaje i Wyspy Wielka­
nocne, Aleuty, Malediwy, Maltę, Kretę minojską i Wenecję;

• tzw. cywilizacje „brzegowe (pomorskie)”, wtym: Fenicję, Skandynawię 
i Niderlandy;

• tzw. cywilizacje „monsunowe”, wtym: Japonię, wybrzeża Arabii i Azji 
Południowo-Wschodniej;

• tzw. cywilizacje powstałe „śladami Ulissesa”, wtym wybrzeża greckie 
i rzymskie.

Z powyższego zestawienia wynika, że obszary morskie dawały w różnoraki 
sposób początek wielu procesom cywilizacyjnym i kulturotwórczym. Tak samo 
było na północy Europy, gdzie oprócz kulturotwórczej roli Morza Północnego 
trzeba dostrzec również rangę Morza Bałtyckiego. Warto też zwrócić uwagę na 
to, że powstałe wokół jego brzegów cywilizacje stanowią „dwa płuca Europy”, 
czyli oparty na kulturze łacińskiej Zachód oraz wywodzący się z kultury bizan­
tyjskiej Wschód. Sąsiedztwo to było przez wieki, zjednej strony, polem współ­
pracy, z drugiej zaś współzawodnictwa, a nawet konfrontacji. Ponadto cywiliza­
cje bałtyckie nie rozciągały się wyłącznie wzdłuż brzegu morskiego, ale sięgały 
w głąb lądu, obejmując również takie kraje, jak Białoruś, Czechy, Słowacja oraz 
częściowo Ukraina. Stanowi to niewątpliwie o geopolitycznym, geoekonomicz- 
nym oraz geokulturowym fenomenie Europy Bałtyckiej.

2 F. Fernandez-Armesto, Cywilizacje. Kultura, ambicje i przekształcanie natur, Warszawa 
2008, s. 229-307.
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Specyficzną pozycję w obszarze Europy Bałtyckiej zajmuje Obwód Kalinin­
gradzki Federacji Rosyjskiej. Jeszcze do wczesnych lat 90. XX w. enklawa ta 
była symbolem podziału Europy, a nawet świata, a nie współpracy i dążenia do 
europejskiej integracji na poziomie kulturowo-cywilizacyjnym. Niewątpliwa 
zmiana w tym zakresie nastąpiła pod koniec pierwszej dekady XXI w., jednak 
przestrzeń Europy Bałtyckiej wciąż się jeszcze kształtuje, podobnie jak nie do 
końca rozstrzygnięta jest jeszcze geopolityczna, geoekonomiczna oraz geokultu- 
rowa sytuacja Obwodu.

Głównym celem niniejszego artykułu jest przedstawienie Obwodu Kalinin­
gradzkiego jako rzeczywistej i potencjalnej płaszczyzny współpracy kulturowo- 
cywilizacyjnej miedzy Zachodem i Wschodem, czyli między Europą Zachodnią 
i Rosją, ze szczególnym uwzględnieniem aktywności Unii Europejskiej wtym 
zakresie. Tłem dla omawianej współpracy jest idea oraz rzeczywistość Europy 
Bałtyckiej, dlatego ważne jest przedstawienie jej istoty oraz specyfiki. W związ­
ku ztym  autor podjął próbę zarysowania charakterystyki procesu kształtowania 
Europy Bałtyckiej.

Od razu należy jednak zaznaczyć, że artykuł nie ma charakteru szczegóło­
wej analizy zjawisk. Niniejszy tekst należy traktować raczej jako refleksję, która 
oby prowadziła do szerszej, interdyscyplinarnej dyskusji nad podjętym tematem, 
również w olsztyńskim środowisku naukowym. Problem jest tym bardziej ważny 
i aktualny, że przyszłość Obwodu Kaliningradzkiego oraz całej Europy Bałtyc­
kiej staje się coraz bardziej skomplikowana i niepewna. Decyduje o tym zwłasz­
cza złożona sytuacja międzynarodowa wskali globalnej, wktórej to problemy 
polityczne nakładają się na zagadnienia ekonomiczne3, środowiskowo-przyrod- 
nicze, technologiczne i społeczno-kulturowe. Ponadto dynamika współczesnych 
przemian geopolitycznych, geoekonomicznych oraz geokulturowych, które za­
chodzą w dobie globalizacji, nie przyczynia się do możliwości klarownego prze­
widywania zjawisk mogących wnajbliższym okresie nastąpić na światowej, 
w tym  również (a może przede wszystkim?) europejskiej arenie. Trudno jest 
przecież przewidzieć, wjakich kierunkach będzie się rozprzestrzeniał ogólno­
światowy kryzys finansowy, jaka będzie przyszłość Unii Europejskiej, wjakim 
kierunku następować będą przemiany w Rosji, jakie zdarzenia wystąpią na Bli­
skim i Dalekim Wschodzie -  w Iraku, Iranie, w konflikcie palestyńskim, w Ko­
rei Północnej, Chinach itd. Zdarzenia te, jakkolwiek wydawałoby się, że mają 
miejsce daleko, mają jednak istotny wpływ na kształtowanie się przestrzeni 
Europy Bałtyckiej. Bałtyk nie jest przecież wewnętrznym morzem Unii Europej­
skiej. Jest natomiast, a przynajmniej tak należy go traktować, swoistym laborato­
ryjnym stołem, na którym można testować, a z pewnością analizować, globalne

3 Na temat okołobałtyckiej integracji gospodarczej więcej pisze A. Kisiel-Łowczyc, Bałtycka 
integracja ekonomiczna. Stan iperspektywy do 2010 r., Warszawa 2000.
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relacje cywilizacyjne, w tym zwłaszcza współczesne aspekty i konsekwencje re­
lacji między cywilizacją łacińską ibizantyjską, między tradycyjnie, zpozycji 
europejskiej, rozumianym Zachodem i Wschodem.

Warto zatem zastanowić się nad omawianym problemem, co w intencji au­
tora oznacza potrzebę oglądu Europy Bałtyckiej z trzech wzajemnie powiąza­
nych ze sobą perspektyw -  geopolitycznej, geoekonomicznej igeokulturowej. 
Scenariusze rozwoju Obwodu Kaliningradzkiego są do takiej refleksji doskona­
łym pretekstem.

2. Kształtowanie się przestrzeni Europy Bałtyckiej w procesie 
historycznym

Obszar wokół Morza Bałtyckiego stanowił już od najdawniejszych czasów 
przestrzeń różnorodnych relacji, zachodzących między zamieszkałymi tam luda­
mi. Dominowały oczywiście relacje gospodarcze, ale stanowiły one podstawę do 
kształtowania się, w konsekwencji, związków politycznych, społecznych i kultu­
rowych. To właśnie z czasów historycznych w regionie Bałtyku pozostało po­
czucie sąsiedztwa i podobieństwo struktur osadniczych.

Pisząc o historycznych aspektach etnicznego zróżnicowania kultury mor­
skiej Bałtyku, Andrzej Piskozub4 zauważa, że akwen ten

w e w czesnej epoce sw ych  d z ie jó w  -  aż po  w iek  X III b y ł m orzem , n a  k tó rym  
sąsiadow ały  i styka ły  się  ze  so b ą  spo łeczności skandynaw sk ich  i s łow iańsk ich  
żeglarzy. A le n ie  ty lko . A k tyw ność  m o rsk ą  n a  B ałtyku  rozw ija ły  aż  po  w iek  X III 
cztery  grupy  etn iczne, rozs ied lone  n a  w y b rzeżach  teg o  m orza.

Autor wyróżnia w związku z tym:

S łow ian  zachodn ich , k tó rzy  za jm ow ali w ybrzeże  po łudn iow o-zachodn ie ; S kandy­
naw ów , za jm u jących  w ybrzeże  pó łnocno -zachodn ie ; U grofinów , za jm u jących  w y ­
b rzeże  pó łnocno -w schodn ie ; o raz  B ałtów , za jm u jących  w ybrzeże  p o łu d n io w o ­
-w schodnie.

4 A. Piskozub, Dziedzictwo kultur Północy wkulturze morskiej Europy, [w:] Morze wkultu- 
rach świata, pod red. A. Piskozuba, Wrocław-Warszawa-Kraków-Gdańsk 1976, s. 273-276.

Omawiając historyczny proces kształtowania się Europy Bałtyckiej, oparto się na fragmencie 
innej publikacji autora tego artykułu, zob. D. Waldziński, Znaczenie relacji między naturą i kultu­
rą w rozwoju Europy Bałtyckiej, „Zeszyty Naukowe Uniwersytetu Szczecińskiego”, nr 589, „Eko­
nomiczne Problemy Usług”, nr 49: Europa bałtycka. Przeszłość, teraźniejszość, nowe wyzwania. 
X XV Sejmik Morski, Szczecin 2010, s. 95-114, w tym zwłaszcza 104-105.
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Według A. Piskozuba:

najżyw sze  ko n tak ty  m iędzy  ty m i cz te rem a  spo łecznościam i nadba łtyck im i od b y ­
w a ły  się  w  re jonach  styku  sąsiadu jących  ze so b ą  g rup  etn icznych: S łow ian  i B a ł­
tó w  -  w  Z atoce  G dańsk ie j; B ałtów  i U gro finów  -  w  Z atoce  R yskiej; U gro finów  
i S kandynaw ów  -  w Z a to c e  B o tn ick ie j; S kandynaw ów  i S łow ian  -  w z a to k a c h  
i c ieśn inach  zachodn ich  k rańców  B ałtyku . Jak  w szędzie  w  św iecie, ta k  i tu taj ow e 
p u n k ty  styków  ku ltu ro w y ch  d a ły  p o czą tek  w ie lk im  ośrodkom  m ie jsk im  św iata  
ba łtyck iego : G dańsk , R yga, S ztokho lm  i K o p en h ag a  -  h is to ryczne  cz te ry  p u n k ty  
kardyna lne  n a  w ybrzeżach  B ałty k u  w  tej w łaśn ie  epoce po w sta ły  w  ow ych  p u n k ­
tach  styku  i sk rzyżow an ia  trad y c ji ró żn y ch  k u ltu r spo łeczności nadm orsk ich . Tak 
ja k  w sch o d n ia  część  b asen u  śródziem nom orsk iego  b y ła  n a  P o łudn iu  g łó w n ą  a ren ą  
m o rza  w ew nętrznego , zbudow anego  tam  w  okresie  an tycznym , tak  i n a  P ó łnocy  
p o d o b n ą  ro lę  odg ryw ał b asen  p ó łnocnom orsk i w  średniow ieczu . N a d  n im  m ieśc ił 
się  p u n k t c iężkości hanzea tyck iego  system u gospodarczego , d la  k tó rego  b asen  
ba łtyck i stanow ił tak ie  sam o zap lecze  pe łne  cennych  surow ców , ja k  d la  an ty cz ­
nych  F en ic jan  iG re k ó w  b asen  czarnom orsk i [...]. W ażnym  elem en tem  d o robku  
cyw ilizacy jnego  E u ro p y  B ałtyck iej w  okresie  p rzed -n o w o ży tn y m  b y ła  też  ku ltu ra  
m ateria lna , a  zw łaszcza  techn iczna , k tó ra  stanow i p o d staw ę  do ro zw o ju  ku ltu ry  
ekonom icznej. N a  lądzie , p rze łom ow ym  osiągn ięc iem  stało  się  w ta m ty m  czasie  
w ynalez ien ie  stosow anego  do dziś zap rzęg u  k on i w  chom ąto  i szleje, co n ie  by ło  
znane w  cyw ilizac ji an tycznej. N a  m o rzu  natom ias t, rew o lu cy jn y m  w ynalazk iem  
by ł ster zaw iasow y, p o zw ala jący  n a  dokonyw an ie  p o d ró ży  pełnom orsk ich .

Najważniejszymi przejawami procesów kulturotwórczych w przednowożyt- 
nym okresie Europy Bałtyckiej była kultura ekonomiczna. Jeszcze raz należy 
podkreślić, że jej rozwój przebiegał wdługotrwałym procesie historycznym, 
w trakcie którego ludy nadbałtyckie dopiero uczyły się -  najczęściej w sposób 
spontaniczny, a nie strategiczny -  jak można budować kulturę, wykorzystując 
dane im zasoby środowiska naturalnego. Kolejne nisze tego środowiska zostały 
zagospodarowane przez obiekty infrastruktury technicznej, gospodarczej i spo­
łecznej. W konsekwencji powstawały nowe miasta, a wokół akwenu rozprze­
strzeniały się znaczące inicjatywy gospodarcze, głównie handlowe. Następowała 
wymiana różnorodnych idei, powstawały ośrodki akademickie. Mimo nierzad­
kich waśni i konfliktów zbrojnych między bałtyckimi królestwami, przeważała 
jednak wola współpracy i wymiany, czego przykładem była sieć hanzeatycka. 
Należałoby nawet stwierdzić, że to właśnie w okresie średniowiecza stworzone 
zostały podstawy Europy Bałtyckiej -  zarówno jako idei, jak i konkretnego, 
można by zaryzykować stwierdzenie: wspólnego, bałtyckiego doświadczenia.

Istotną cezurę w przedstawianiu relacji w Europie Bałtyckiej stanowi prze­
łom nowożytny. W cywilizacji Europy pojawiły się nowe idee, a wraz z nimi 
nastąpiła przemiana paradygmatu ekonomicznego: gospodarka agrarna przeobra­
ziła się w gospodarkę industrialną. Przy okazji, w sposób wyrazisty zaczęła
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kształtować się również kultura polityczna, co było związane z powstaniem wo­
kół basenu bałtyckiego nowożytnych państw narodowych.

Okres nowożytny, aż do upadku bloku sowieckiego, charakteryzował się 
występowaniem rozdźwięku między wszystkimi zjawiskami oraz procesami za­
chodzącymi w przestrzeni natury i szeroko pojętej kultury, zwłaszcza jej kompo­
nentu politycznego. Podstawowym tego uwarunkowaniem był wzrost znaczenia 
interesów politycznych nadbałtyckich państw narodowych, jak też ich ugrupo­
wań. Dotyczy to również Polski z lat międzywojennych, która po odzyskaniu 
niepodległości zaczęła kształtować swój morski charakter, głównie w sferze po­
litycznej i gospodarczej, angażując do tego celu cały naród i stosując typowe dla 
związanych z tym celów narzędzia etatystyczne. Natomiast po II wojnie świato­
wej Polska stała się obszarem geostrategicznych wpływów byłego ZSRR.

Region Morza Bałtyckiego przestał w konsekwencji stanowić spójną, zinte­
growaną całość, stając się -  zwłaszcza w X X  w. -  areną geopolitycznych zma­
gań o strefy wpływów. Należy też pamiętać, że w regionie tym w sposób szcze­
gólnie skondensowany przejawiały się dwa najgroźniejsze w całej historii 
Europy oraz świata systemy totalitarne -  hitlerowski nazizm i sowiecki komu­
nizm. Tak więc powrót do idei Europy Bałtyckiej mógł nastąpić dopiero po ich 
upadku, przy czym, o ile hitleryzm upadł stosunkowo szybko, wraz z zakończe­
niem II wojny światowej, to na upadek systemu sowieckiego trzeba było czekać 
aż do początku lat 90.

Patrząc z perspektywy historii nowożytnej, warto też zwrócić uwagę na 
rzadko dostrzegany w studiach bałtyckich fakt, że na wybrzeżach tego europej­
skiego morza zostały zainicjowane trzy uniwersalne rewolucje kulturowe o za­
sięgu globalnym, będące dowodem na kluczową rolę nowych idei w przekształ­
caniu świata. Chodzi tu o:

• po pierwsze, „rewolucję” zainicjowaną przez Mikołaja Kopernika ijego  
fundamentalne odkrycie astronomiczne, zmieniające pogląd ludzkości na 
temat porządku w kosmosie; odkrycie to jest jednym z podstawowych 
atrybutów czasów nowożytnych;

• po drugie, „rewolucję” zainicjowaną przez Immanuela Kanta, która będąc 
swoistym podsumowaniem filozofii doby oświecenia, zmienia pozycję 
podmiotu w poznawaniu świata; idee Kanta są też często nazywane „re­
wolucją kopernikańską” w filozofii Zachodu;

• po trzecie, „rewolucję” zainicjowaną przez polski związek zawodowy 
iruch społeczno-polityczny „Solidarność”, która stała się punktem wyj­
ścia oraz ideową podstawą do upadku systemu komunistycznego, a w kon­
sekwencji bloku sowieckiego5.

5 D. Waldziński, op. cit., s. 108.
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Mimo znaczenia w sensie praktycznych skutków w naukach ścisłych, filozo­
fii oraz realnej polityce i gospodarce, „rewolucje” te rzadko jednak w sposób 
jednoznaczny kojarzą się z dziedzictwem bałtyckim. Wynika to najprawdopo­
dobniej z ich uniwersalnego, jak już powiedziano, i globalnego charakteru. Nie 
ulega jednak wątpliwości, że najbardziej bezpośredni wpływ na zmianę cywili­
zacyjnego porządku wokół Bałtyku w XX w. miała „rewolucja” „Solidarności”.

3. Europa Bałtycka -  nowe otwarcie

Pojęcie Europy Bałtyckiej zostało wprowadzone do terminologii naukowej 
w 1977 r., a jego autorami byli Jerzy Zaleski iCzesław Wojewódka, którzy 
napisali monografię pod takim właśnie tytułem6. W sensie ogólnym pojęcie to 
-  Europa Bałtycka -  oznacza terytorium lądowe związane z Bałtykiem więzami 
ekonomicznymi i pozaekonomicznymi. Obszar morski stanowi w związku z tym 
rdzeń większej przestrzeni, obejmującej powiązane z nim w sposób bezpośredni 
ipośredni terytoria lądowe, funkcjonujące wpostaci państw narodowych oraz 
ich ugrupowań, wraz z określonymi interesami politycznymi, ekonomicznymi 
i kulturowo-cywilizacyjnymi. Należy wziąć pod uwagę fakt, że problem ten zo­
stał zasygnalizowany w sytuacji głębokiego jeszcze podziału geopolitycznego 
świata. Po II wojnie światowej Bałtyk stał się bowiem na kilkadziesiąt lat mo­
rzem zimnowojennego podziału. Po jednej stronie był Związek Radziecki (w 
jego skład wchodziły wówczas dziś niepodległe -  Litwa, Łotwa, Estonia) wraz 
zkrajami satelickimi (Polska, była NRD), zaś po drugiej stronie „kurtyny” znaj­
dowały się kraje skandynawskie, stanowiące cywilizacyjną część Zachodu. Spe­
cyficzna była sytuacja Finlandii, która mimo obowiązującego wniej systemu 
gospodarki rynkowej, poddawała się również ekonomicznym wpływom byłego 
ZSRR. W takiej sytuacji należy zwrócić uwagę na dalekowzroczność koncepcji 
Zaleskiego i Wojewódki.

Tuż po geopolitycznych przemianach, na początku lat 90. XX w. Zaleski 
w następujący sposób pisał o istocie Europy Bałtyckiej:

R eg ion  ten  ju ż  o d  w ie lu  w iek ó w  stanow ił sw ój św iat, odg rodzony  w  pew nym  
sensie od  w ie lk ich  w y d arzeń  dz ie jących  się  w  E urop ie  zachodniej p rzez  tzw . ru ­
b ież  s ło w iań sk ą  (lim es sorab icus), b ieg n ąc ą  zrazu  od  L ubek i, a  później od  S zcze­
c ina  do Triestu. N a  niej w ygasały  albo przynajm niej doznaw ały  w yraźnego  osłab ie­
n ia  i opóźnien ia  nu rty  reform atorsk ich  idei, innow acyjnych  haseł, w ynalazków  tech ­
n icznych  i cyw ilizacy jnych  p rzeob rażeń . D y fu z ja  „d u ch a  Z achodu” p rzen ik a ła

6 J. Zaleski, Cz. Wojewódka, Europa Bałtycka. Zarys monografii gospodarczej, Wrocław- 
Warszawa-Kraków-Gdańsk 1977.
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w praw dzie  w zd łu ż  w y b rzeża  B ałtyku  aż po  Z a to k ę  F ińską , ale b y ły  to  ty lko  echa, 
ty m  bardzie j że je j em isariusze  zb y t często  posług iw ali się  m ieczem . [...]
N a  lo sach  z iem  oka la jących  B ałtyk , s tanow iących  je g o  bezpośredn ie  zap lecze 
lądow e, zaw aży ły  zrodzone p o n ad  ty s iąc  la t tem u  d w a w ażne p ro cesy  dziejow e: 
p o lity czn y  -  k tó rego  tre śc ią  b y ł n ap ó r e lem en tu  germ ańsk iego  n a  w schód , i g o ­
spodarczy  -  o d zw ierc ied la jący  dążenie  do pod p o rząd k o w an ia  w yżej ro zw in ię ty m  
pań stw o m  zachodn ie j E u ro p y  z iem  w okó łbałtyck ich , ja k o  sta łego  d o staw cy  su ­
row ców . O bydw a te procesy , w iążące  się  ze sobą, spow odow ały , że stra teg ia  
p o lity czn a  p ań stw  nad b a łty ck ich  m ia ła  z reg u ły  ch arak te r defensyw ny. P aństw a  
te, każde  odrębn ie , w y czerp y w ały  sw e siły  w w y n isz c z a ją c e j w alce  ob ronnej, 
b ądź  o in teg ra lność  sw ych  g ran ic , a  n aw e t (jak  F in land ia  i P o lska) o sw o ją  egzy ­
stencję , b ąd ź  o u trzym an ie  pozyc ji w zg lędn ie  pe łnop raw nego  p a rtn e ra  h an d lo w e­
go (jak  S zw ecja  i D ania) w obec  po tęg  gospodarczych , także  p o zaba łtyck ich  (A n­
glia, H o landia). I je d e n , i d rug i a sp ek t n ió s ł g ro źb ę  po zb aw ien ia  pań stw  b a łty c ­
k ich  suw erenności, w  sensie  n ie  ty lko  u za leżn ien ia  ich  od  in te resów  obcych , lecz  
n aw et n iek ied y  ich  likw idacji, ja k o  po d m io tó w  p raw a  m ięd zy n aro d o w eg o 7.

Myśl Zaleskiego przypomina i systematyzuje zarazem jeden zjego uczniów 
Tadeusz Palmowski8, nawiązując do niektórych wypowiedzi Mistrza. Według 
Zaleskiego, obecna sytuacja polityczna na Bałtyku

straciła sw ą  daw n ą  ostrość w yraża jącą  się w  form ule dążen ia  do dom inium  m aris 
B a ltic i. P ro ces o d p rężen ia  i zan ik a jące  d ążen ia  im p eria ln e  w  skali g lo ba lne j, 
odzw ierc ied la ją  się  w u k ła d z ie  stosunków  m iędzypaństw ow ych  w b a se n ie  M orza 
B ałtyckiego. D ziś n ie  m a  n iebezp ieczeństw a w ojny. Z n ik ły  znad  B ałtyku  w szelkie 
oznaki dążeń  do ustanow ien ia  jak iegoś rodzaju  w ładztw a politycznego. N ie  znikło 
w szelako w spó łzaw odnictw o gospodarcze i p rzyb iera jący  n a  sile w yścig  do dob ro ­
bytu. T rw a zacię ta  w o jna  n a  kontrakty, licencje, pa ten ty  i dokum entację  know -how . 
G dy  ustąp ił z  p o la  argum ent siły, zw iększa  się ro la  posiadan ia  w łasnej koncepcji 
w  postaci konsekw entnej strategii w  dziedzin ie  po lityk i gospodarczej i m orsk ie j9.

Natomiast samo pojęcie Europy Bałtyckiej:

zrodziło  się  z p rzekonan ia , że reg io n  ten , bardziej n iż  E u ro p a  Ś ródziem nom orska  
i A tlan tycka , je s t  p rzes trzenn ie  spó jny  m .in . tym , że je s t  b eza lte rna tyw n ie  zw ią ­
zany  ze zb io rn ik iem  m o rsk im  B ałtyku . Z b io rn ik  ten  je s t  w łaśc iw ie  je z io rem  śród ­
lądow ym . L eży  n ad  n im  dziew ięć  państw , choć z  dw óch  z  n ich  (N iem cy, R osja)

7 J. Zaleski, Razem czy osobno? Przyczynek do koncepcji bałtyckiej wspólnoty regionalnej. 
Vision and Strategies around the Baltic Sea 2010, Sopot 1993, s. 7-15.

8 T. Palmowski, Koncepcja Europy Bałtyckiej w twórczości naukowej ipublicystycznej profe­
sora Jerzego Zaleskiego, „Zeszyty Naukowe Uniwersytetu Szczecińskiego” 2010, nr 589, „Ekono­
miczne Problemy Usług” 2010, nr 49, Europa bałtycka. Przeszłość, teraźniejszość, nowe wyzwa­
nia, X XV Sejmik Morski, Szczecin 2010, s. 63-76.

9 J. Zaleski, Razem czy osobno..., s. 9.
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ty lko  n iew ie lk ie  obszary  n adm orsk ich  reg io n ó w  są  od  n iego  struk tu ra ln ie  u za leż ­
n io n e . Jed n o cześn ie  je s t  rz e c z ą  sy m p to m aty czn ą , że  -  p o m ija jąc  trad y cy jn e  
zw iązk i m iędzyskandynaw sk ie  -  p ań stw a  b a łtyck ie  cechu je  dość w y raźn a  o b o ­
ję tn o ść , ja k b y  n iew id z ia ln a  s iła  odśrodkow a k ie ro w a ła  ich  p o lityczne  i go sp o d ar­
cze stra teg ie  n a  zew nątrz . N a  tę  d ew iac ję  w p ły n ą ł n iew ątp liw ie  w  n iem ały m  sto p ­
n iu  b ieg  ich  lo sów  h isto rycznych . [ .. .]
E u ro p a  B ałtycka , a  w ięc  m orze  i je g o  zap lecze  lądow e, tw o rzy  u n ik a to w ą  je d ­
n o stk ę  reg io n a ln ą . Tu znaczn ie  silniej n iż  g d z ieko lw iek  w in ien  odciskać  sw oje 
p ię tno  zw iązek  i zależność  ro zw o ju  p ań stw  n ad b rzeżnych  od  lo sów  łączącego  je  
zb io rn ika  w odnego . D ziś, g d y  w iem y, że postęp  go sp o d arczy  i cy w ilizacy jn y  je s t  
u w aru n k o w an y  s topn iem  p rzeo b rażeń  w  śro d o w isk u  p rzy ro d n iczy m , pu n k tem  
w y jśc ia  w inno  być  staran ie , aby zgodn ie  zw rócić  b aczn ie jszą  n iż  do tychczas u w a­
gę  n a  w sp ó ln ą  w łasność  -  B a łtyk . R eg ionalne  zespo len ie  sił staje się  bow iem  
w arunk iem , b ez  sp e łn ien ia  k tó rego  n ie  m o żn a  w  ogóle m yśleć  o zam ierzonych , 
w łaśc iw ych  rezu lta tach  lub w ręcz  u n ik n ięc ia  n ieb ezp ieczeń stw a  w  przyszłośc i, 
być m oże  ju ż  n iedalek ie j. D ziś, tak ich  zag ad n ień  ja k  w ykorzystan ie  w ó d  i dna  
m orsk iego , zagospodarow an ie  w ybrzeży  o raz  och ro n a  ek o log iczna  m orza, n ie  
m o żn a  w idz ieć  ju ż  ty lko  w  aspekcie  lo k a ln y m 10.

W warunkach podziału Europy i świata wszelkie procesy integracyjne budo­
wane wokół basenu Morza Bałtyckiego -  Konwencja Gdańska (1973), Konwen­
cja Helsińska (1974), Bałtycka Konferencja Rektorów Uczelni Wyższych -  nie 
mogły być w pełni realizowane, i dopiero systemowe przemiany w Europie 
stworzyły ku temu odpowiednie warunki instytucjonalne. Podmiotami angażują­
cymi się wtworzenie Europy Bałtyckiej stały się wówczas przede wszystkim 
suwerenne państwa, ale warto też podkreślić rolę nowo powstałych wkrajach 
byłego obozu sowieckiego zdecentralizowanych, samorządowych struktur lokal­
nych i regionalnych (gminy, miasta i regiony nadmorskie), ale również struktur 
ponadnarodowych, wtym  zwłaszcza, po 1992 r., Unii Europejskiej. Nie należy 
też zapominać o szczególnie ważnym podmiocie integracyjnym, jakim jest funk­
cjonujące w warunkach demokracji społeczeństwo obywatelskie, które działa 
przede wszystkim w ramach, niezależnych od struktur władzy, organizacji poza­
rządowych. Warto zauważyć, że wolni ludzie kształtują swoje relacje wpostaci 
więzi nawiązywanych prywatnie, co jest też często konsekwencją biznesowej 
oraz instytucjonalnej współpracy przedsiębiorstw, uczelni wyższych, ośrodków 
badawczo-rozwojowych, szkół, placówek ochrony kultury, centrów kulturotwór­
czych itd.

Odwołując się ponownie do publikacji Palmowskiego, przywoływany przez 
niego Jerzy Zaleski już na początku lat 90. twierdził, że do wypracowania właściwej

10 J. Zaleski, Polska w Europie Bałtyckiej, „Budownictwo Okrętowe i Gospodarka Morska” 
1994, nr 9, s. 7.
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drogi ku integracji Europy Bałtyckiej potrzebna jest koncepcja wyjściowa, czas 
i pieniądze. Ujmując w sposób normatywny własne propozycje w tym zakresie, 
w sferze działalności rządowej Zaleski proponował m.in.:

• p o w o łan ie  p rzy  p o szczegó lnych  rządach , in s ty tuc jona lnych  c ia ł in ic ja tyw no- 
-k o n su lta cy jn y ch  p racu jący m  n a d  zd e fin io w an iem  k lu czo w y ch  p ro b lem ó w  
(praw nych , po litycznych , ekonom icznych , spo łecznych) E uropy  B ałtyck iej jak o  
reg ionu  zin teg row anego ;

• ro zsze rzen ie  s tre f  d z ia łan ia  ju ż  p o w o łan y ch  g rup  zad an io w y ch  (m ob ilność  
p rzes trzenna , u rban izac ja , obszary  p rzyg ran iczne  i kon flik tow e, strefy  ek o lo ­
g icznego  zagrożen ia) d la  op raco w an ia  w spó lnych  p rog ram ów  synchron izacji 
i koo rdynac ji p rac  n ad  k o m pleksow ym  p lan em  p rzes trzen n y m  i funkcjonalnym  
obszaru  E uropy  B ałtyck iej;

• p rzep row adzen ie  w stępnych  konsu ltac ji m in is trów  finansów  d la  zo rien tow an ia  
się w  m ożliw ościach zaangażow ania środków  w  budżetach  poszczególnych państw  
n a  na jb liższe  la ta  d la  k o n ty n u o w an ia  i akcelerac ji p o czy n ań  (jeżeli w  sp raw ach  
w ęzłow ych  u zyska  się  konsensus);

• z lecen ie  ośrodkom  bad aw czy m  p rzep ro w ad zen ia  stud iów  n ad  k o n cep c ją  in te ­
grac ji E uropy  B ałtyck ie j;

• u ru chom ien ie  apara tu  in fo rm acji i p ro p ag an d y  z  zaangażow an iem  środków  m a ­
sow ej kom un ikac ji spo łecznej w e w szystk ich  pań stw ach  bałtyck ich . S zczegó l­
n ą  ro lę  należy  p rzypisać ak tyw izacji p rzedstaw icielstw  dyplom atycznych , k tórym  
należy  po lec ić  w p isan ie  tego  zadan ia  w  re je str ich  ru tynow ych  obow iązków ;

• rozp a trzen ie  po m y słu  stw orzen ia  m iędzynarodow ego  cen trum  B a ltic  E urope  ’s 
H all, jak o  ew entualnej przyszłej siedziby  W ysokiej R ady  In tegracji E uropy  B ał­
tyck ie j, a  do czasu  je j ew en tualnego  p o w o łan ia  -  ja k o  cen trum  k o n fe ren cy jn e ­
go, o śro d k a  in fo rm acji i p ro p ag o w an ia  m y śli ba łtyck ie j, k u ltu ry  i w spó lnego  
dziedz ic tw a, osiągn ięć  techn icznych , h and low ych  itp ., ja k  też  u zgodn ien ie  jego  
lo k a liz ac ji11.

Natomiast w sferze szeroko pojętej publicznej działalności pozarządowej 
Zaleski akcentował potrzebę:

• p o p arc ia  d la  fo rm ow an ia  się  p ub licznych  stow arzyszeń  i spon tan icznych  grup 
nac isk u  d la  p ro p ag o w an ia  i tw o rzen ia  św iadom ości „ reg iona lizm u  b a łty ck ie ­
g o ” . D la  po trzeb  e lit p o litycznych , in te lek tua lnych  i b izn esu  w ydaw an ie : k w a r­
ta ln ik a  B a ltic  E urope  o z a s ię g u  o g ó lnoba łtyck im  w w e rs ji  dw ujęzycznej: a n ­
g ie lsk iej i p o szczeg ó ln y ch  ję zy k a ch  narodow ych ;

• tw o rzen ia  w aru n k ó w  in s ty tu c jo m  nau k o w y m  i d y d ak tycznym  w  ce lu  o rg an ­
izo w an ia  system atycznych  spo tkań , sesji i sem inariów  n au kow ych  i p o p u la ry ­
zato rsk ich ;

11 Ibidem, s. 9.
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• po b u d zan ia  i ak tyw izow an ia  o rgan izacji m łodz ieżow ych , sportow ych  i k u ltu ra l­
n y ch  do in ic jo w an ia  częstszych  spotkań , m eetingów , festynów  itp . z  u dz ia łem  
sąs iadów  nadbałtyck ich ;

• p o p a rc ia  d la  d ążeń  te ry to ria ln y c h  k ó ł sam o rząd o w y ch  w  c e lu  ak ty w iza c ji 
w sp ó łp racy  tran sg ran iczn e j w  dziedz inach : han d lo w e j, k o o p erac ji d rob n y ch  
przedsięb io rstw , eko log icznej, u ru ch o m ian ia  now ych  p rze jść  g ran icznych , tu ry ­
stycznej, ku ltu row ej, sportow ej etc. w ed ług  w łasn y ch  p rog ram ów  lokalnych;

• u ru ch o m ian ia  k u rsó w  języ k ó w  obcych  (zw łaszcza  ang ie lsk iego , n iem ieck iego , 
szw edzk iego , a  n aw e t fińsk iego) i pom oc  w  o rgan izow an iu  k u rsó w  ję z y k a  p o l­
sk iego  u  sąsiadów  z za  m ied zy 12.

Nawiązując do myśli Zaleskiego, Palmowski pisze:

W spó lno ta  b a łty ck a  m oże  się  z rodzić  n ie  ty lko  p rzez  w za jem n ą  skoo rdynow aną  
eksp loa tac ję  tego  m orza , je g o  zasobów  i zago sp o d aro w an ia  w y b rzeży  m orsk ich . 
K ażde z  p ań stw  m a  b o w iem  w łasne  te ry to rium , n a  k tó rym  je s t  suw erenne. N ie  
o b o w iązu ją  n a  n im  m ięd zy n aro d o w e konw encje , w sze lak o  z p u n k tu  w id zen ia  
spraw  w sp ó ln y ch  n ie  je s t  obo ję tne , co się  w  obręb ie  ty ch  gran ic  dzieje. Po p ie rw ­
sze -  d latego , że n iem al w szystk ie  z jaw isk a  m a ją  sw ą  genezę  n a  lądzie, a  n iek tóre  
p ro cesy  zak łócające  h a rm o n ię  środow iska  nie zn a ją  gran ic; po  drug ie  -  w spó lne  
cele w y m ag a ją  uzg o d n ień  i koo rdynac ji p o czy n ań  ró w n ież  w  dziedz in ie  po lityk i 
w ew nętrznej: p raw nej, adm in istracy jnej, ekonom icznej, a  n aw e t spo łecznej. Są 
dziedziny, w  k tó rych  d z ia łan ia  z  p u n k tu  w id zen ia  in te resó w  w szystk ich  partnerów  
m o żn a  zsynch ron izow ać  w  drodze zaw arc ia  odpow iedn ich  u m ó w  w ielostronnych . 
N a le ż ą  do n ich  u zg o d n ien ia  w z a k re s ie  d ługo fa low ych  p rog ram ów  in w esty cy j­
nych , p lan o w an ia  p rzes trzennego  o raz  -  co ju ż  do ty czy  p o lityk i w  skali m ak ro ­
ekonom icznej -  w za jem nych  po w iązań  k o o p eracy jnych  i h and low ych  [ ...] .
Z alesk i w sk azy w ał też  n a  podstaw ie  dośw iadczeń , że  tego  ro d za ju  zam ierzen ia  
rea lizu je  się  stopniow o, zaczynając  od  m a ły ch  sp raw  i w  o g ran iczonym  zakresie. 
Jednak  u rzeczyw is tn ien ie  tej w iz ji je s t  p ro cesem  tru d n y m  i d ługo trw ałym , w y m a­
ga jącym  odw ażnych  i w iążących  decyzji. D o tego  n iezbędne  je s t  m .in . p rzy jęc ie  
p rzez  rząd y  p ań stw  ba łty ck ich  „filozo fii m y ś len ia  in teg racy jnego” [ ...] .
W iele in te resu jących  i m o d elow ych  ro zw iązań  w  zakresie  w sp ó łp racy  reg io n a l­
nej, k tó re  m o g ą  być  ro zszerzo n e  n a  ca ły  o bszar E u ro p y  B ałtyck iej w y pracow ały  
p ań stw a  no rdyck ie , stanow iące  ju ż  p ew ien  o bszar subzin tegrow any. D o św iad cze­
n ia  R ad y  N ordyck ie j są  cennym  kap ita łem  p o litycznym , gospodarczym  i k u ltu ro ­
w ym , a  d w u języczna  część  F in land ii p rzy k ład em  p rzen ik an ia  się  sym bio tycznych  
p ie rw iastków  ró żn y ch  k ręg ó w  cy w ilizacy jn y ch 13.

Myśl Zaleskiego miała zatem charakter kompleksowy, przedstawiając spój­
ną koncepcję integracji Europy Bałtyckiej wnowych uwarunkowaniach cywili­
zacyjnych.

12 Ibidem.
13 T. Palmowski, Koncepcja Europy Bałtyckiej, s. 68-69.



192 Dariusz Waldziński

4. „Zapętlenie w sieci”, czyli przebieg procesów integracji bałtyckiej 
w zarysie

Z czasem wokół Bałtyku zaczęła kształtować się sieć różnorodnych i wielo­
aspektowych inicjatyw oraz strategii, koncepcji oraz konkretnych działań. Już na 
początku systemowych przemian geopolitycznych, w 1990 r. w szwedzkiej gmi­
nie Ronneby odbyło się spotkanie premierów państw regionu Morza Bałtyckie­
go. W ślad za nim odbywały się kolejne spotkania ministrów spraw zagranicz­
nych (Kopenhaga 1991, Helsinki 1992) oraz ministrów gospodarki przestrzennej 
i ochrony środowiska (Karlskrona 1992).

W wyniku tych konsultacji, zwłaszcza spotkania w Karlskronie, w 1990 r. 
powstał program Vision and Strategies Around the Baltic Sea 2010. A Starting 
Point. Powstało też wiele wokółbałtyckich organizacji niezależnych od rządów, 
w tym m.in. o charakterze gospodarczym, społecznym, naukowym, edukacyj­
nym, kulturotwórczym i komunalnym. Z punktu widzenia wspólnot terytorial­
nych szczególnego znaczenia nabrała też lokalna i regionalna współpraca trans- 
granicza. Proces budowania oraz integrowania Europy Bałtyckiej rozpoczął się 
w sposób sieciowy, a wielość związanych z nim inicjatyw i projektów z czasem 
uniemożliwiła wręcz ich koordynację oraz harmonizację.

Wieloaspektowość iwielokierunkowość procesu integracji wramach budo­
wania strategii bałtyckich szczegółowo omawia w swoich publikacjach Jacek Za­
ucha14, zwracając uwagę przede wszystkim na aktywność Unii Europejskiej w tym 
zakresie. Autor analizuje koncepcyjne oraz realizacyjne aspekty następujących po 
sobie, ale również obok siebie, etapów integracyjnych w postaci takich projektów, 
jak: HELCOM, VASAB, INTERREG, Bałtycka Agenda 21 i w końcu strategii 
bałtyckiej UE. Przedstawia też funkcjonowanie różnorodnych kluczowych sieci 
współpracy bałtyckiej, w tym Rady Państw Morza Bałtyckiego i Bałtyckiej Komi­
sji Konferencji Peryferyjnych Regionów Nadmorskich Europy (CPMR).

Do podstawowych kierunków sieciowej współpracy bałtyckiej należy zaliczyć:
• tworzenie wizji i strategii rozwoju przestrzennego -  VASAB i Agenda 21 

-  przez co należy rozumieć integrację w zakresie harmonijnego rozwoju 
sieci osadniczej, transportowo-komunikacyjnej oraz pozostałych form za­
gospodarowania przestrzennego w regionie;

• ograniczenie zanieczyszczeń i naprawa szkód wyrządzonych środowisku 
morskiemu -  Bałtycki Plan Działań HELCOM-u, przyjęty w Krakowie

14 Zob. J. Zaucha, Rola przestrzeni w kształtowaniu relacji gospodarczych -  ekonomiczne fun­
damenty planowania przestrzennego wEuropie Bałtyckiej, Gdańsk 2010; tegoż, Od strategii VASAB 
do strategii Unii Europejskiej dla Regionu Bałtyckiego, „Zeszyty Naukowe Uniwersytetu Szczeciń­
skiego” 2010, nr 589, „Ekonomiczne Problemy Usług” 2010, nr 49, Europa bałtycka. Przeszłość, 
teraźniejszość, nowe wyzwania. XXV Sejmik Morski, Szczecin 2010, s. 115-137.
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w 2008 r., wpisujący się wpostanowienia Europejskiej Strategii Morskiej 
UE, która przewiduje regionalne podejście do ochrony środowiska mor­
skiego mórz europejskich poprzez tworzenie oddzielnych planów działań;

• tworzenie wizji i strategii rozwoju Regionu Bałtyckiego, ze szczególnym 
uwzględnieniem kwestii transportowych -  Bałtycka Komisja Konferencji 
Peryferyjnych Regionów Nadmorskich Europy (CPMR);

• tworzenie wielu strategii sektorowych lub obejmujących mniejsze od 
ogólno-bałtyckiego obszary geograficzne, np. projekt Baltic Gateway 
(strategie rozwoju połączeń transportowych dla południowego Bałtyku), 
projekt USUN (strategie rozwoju miast metropolitalnych) oraz projekty 
obejmujące międzynarodowe strefy rozwojowe, np. projekt String (dla 
egionu od Malmoe do Hamburga), projekt Łuk Południowego Bałtyku 
(dla regionu od Meklemburgii Pomorza Przedniego przez północną Polskę 
aż do Obwodu Kaliningradzkiego), projekt Paleta Bałtycka (dla obszaru 
wyznaczonego przez współpracę stolic krajów północno-wschodniej czę­
ści Regionu Bałtyckiego) -  w ramach INTERREG-u.

Jak jednak pisze Zaucha:

D uża  liczb a  d o kum en tów  stra teg icznych  n ie  p rzek ład a ła  się w p ro st n a  jak o ść  
ro zw o ju  R eg ionu  B ałtyck iego . W iele  z n ich  trac iło  za in te resow an ie  decyden tów  
zaraz  po  uroczyste j p rezen tac ji i p rzedstaw ien iu , w  stosunku  do innych  p o d e jm o ­
w ano  w ysiłk i im p lem en tacy jne , a le b rakow ało  środków  i zasobów  ludzk ich , ja k  
ró w n ież  w o li po litycznej. W  efekcie  po jaw iło  się  n iezadow o len ie  i poczucie  fru ­
stracji odnośn ie  p rzy ję tego  w  R eg ion ie  B ałtyck im  m o d elu  w sp ie ran ia  rozw oju . 
N iem al w  ty m  sam ym  czasie  (la ta  2 0 0 8 -2 0 0 9 ) rozp o czą ł się  p ro ces au d y tu  zm ie ­
rza jący  do zm iany  sposobów  fu nkc jonow an ia  lub  w  n iek tó rych  p rzy p ad k ach  za ­
k o ń czen ia  fu nkc jonow an ia  k luczow ych  sieci w spó łp racy  bałtyck ie j, tak ich  ja k  
R ada  P aństw  M orza  B ałtyck iego , V A SA B , H E L C O M  czy  B ałty ck a  A g en d a  21. 
Z aczęto  te ż  p oszuk iw ać je d n eg o  cen trum  sp raw czego  zdo lnego  k oo rdynow ać  w y ­
siłki ró żn y ch  organ izacji, zapob iegać  ja ło w y m  d y skusjom  i nadzo row ać  sp raw czy  
charak te r pode jm o w an y ch  działań . R oli tej z  ró żn y ch  w zg lędów  n ie  ch c ia ła  i n ie  
m og ła  się  pod jąć  R ad a  P aństw  M orza  B ałtyck iego , n ie  p o tra fią ca  się  odnaleźć 
w  w ielop łaszczyznow ej i w ie lok ie runkow ej rzeczyw is to śc i w sp ó łp racy  bałtyck iej. 
W  2005 ro k u  Szw edzi zaczęli sondow ać V A SA B , co  do m ożliw ośc i p rzy g o to w a­
n ia  k o m pleksow ej s tra teg ii d łu g o fa lo w eg o  ro zw o ju  R eg io n u  B ałtyck iego . Po 
o trzy m an iu  n eg a ty w n y ch  sygnałów , zw iązan y ch  z b rak iem  chęc i w y k raczan ia  
p rzez  V A SA B  p o za  posiad an y  m andat, p o w sta ła  id ea  p rzy g o to w an ia  stra teg ii ro z ­
w o ju  R eg io n u  B ałtyck iego  p rzy  w yk o rzy stan iu  struk tu r U E 15.

Począwszy od 2004 r., z inicjatywy Szwecji, instytucje unijne zaczęły trak­
tować Region Bałtycki jako modelową płaszczyznę do sterowania rozwojem

15 J. Zaucha, Od strategii VASAB do strategii Unii Europejskiej..., s. 123.
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oraz zarządzania regionalnego w warunkach poszerzenia procesów integracyj­
nych. Cytując ponownie Zauchę:

W  rezu ltac ie , p o d  kon iec  2006  roku . P arlam en t E uropejsk i opub likow ał sp raw oz­
dan ie  w zyw ające  do op raco w an ia  stra teg ii d la  R eg io n u  B ałtyck iego . 14 grudn ia  
2007 ro k u  z k o le i  R ada  E u rope jska  zw róc iła  się  do K om isji E uropejsk iej o je j  
p rzygo tow an ie  do cze rw ca  2009  roku . R ad a  w sk aza ła  trzy  param etry , k tó re  K o ­
m isja  m ia ła  uw zg lędn ić  podczas op racow an ia  dokum entu:
• stra teg ia  po w in n a  w p isyw ać  się  w  z in teg ro w an ą  p o lity k ę  m o rsk ą  U E;
• p o w in n a  pom óc w  rozw iązy w an iu  p a lący ch  p ro b lem ó w  do tyczących  o ch rony  

środow iska  w  basen ie  M orza  B ałtyck iego ;
• w e w sp ó łp racy  z k ra jam i sąsiedzk im i trzeb a  w y korzystyw ać  ram y  W ym iaru  

P ó łnocnego  [ ...] .
K ręgosłupem  strateg ii s ą  cz te ry  filary, w  ram ach  k tó ry ch  p og rupow ane  są  d z ia ła ­
n ia  -  k ażd y  fila r odnosi się  do szerokiej gam y  d z ia łań  p o litycznych  i b ędz ie  m ia ł 
w p ływ  n a  pozosta łe . F ila ry  te , k tó re  m o żn a  u tożsam iać  z  p rio ry te tam i ro zw o jo w y ­
m i, zo sta ły  z iden ty fikow ane  w  n as tęp u jący  sposób:
• reg io n  z rów now ażony  ekolog iczn ie ,
• reg io n  dobrobytu ,
• reg io n  d o stępny  i a trakcyjny,
• reg io n  bezpieczny.
O sobno  zg rupow ane są  k w estie  h o ryzon ta lne  o charak terze  p rzek ro jow ym  (o b e j­
m ujące  różne  filary), ja k  np. p lanow an ie  obszarów  m o rsk ich  czy  rozw ój struk tu r 
z in teg row anej gospodark i m orsk ie j. P odz ia ł n a  fila ry  m a  ch arak te r pragm atyczny , 
czasam i n aw e t raz i p ew n a  je g o  p rzypadkow ość  i chao tyczność  (np. w  filarze d o ­
stępności op ró cz  kw estii energetycznych  i tran spo rtow ych  pom ieszczono  także  
zag ad n ien ia  dot. edukacji, tu ry sty k i i zd row ia). N a  p ie rw szy  rz u t o k a  w y d aje  się, 
że podobne p rio ry te ty  m o żn a  b y  w yznaczyć  w  sto sunku  do innych  reg io n ó w  p a ­
neuropejsk ich , to  je d n a k  zap roponow ana  struk tu ra  p raw id łow o  o d zw ierc ied la  n a j­
w ażn ie jsze  p ro b lem y  i po ten c ja ły  rozw o jow e R eg io n u  B ałtyck iego , k tó rym i są  
z ag rożen ia  eko log iczne , p e ry fery jność  po łożen ia , synerg ia  w y n ik a jąc ą  z  różnych  
po z io m ó w  rozw oju , kon ieczność  m ądrego  w y k o rzy stan ia  p rzes trzen i m o rsk ie j16.

Podsumowując swój wywód, Zaucha stwierdza, że planowana na najbliższe 
lata strategia bałtycka

w  sw ej is tocie  p rzy p o m in a  b a łtyck ie  p ro g ram y  w sp ó łp racy  tery to ria lne j w  n ieco  
ty lko  poszerzonej form ule. S tanow i rodzaj p redefin iow anej „k arty  d ań ” po lityk i 
spó jności U E . W  efekcie  w śró d  ad resa tó w  n iem al au tom atyczn ie  rodzi się  py tan ie  
o a lokac je  środków  finansow ych  n iezbędn ych  do rea lizac ji strategii. Tego je d n a k  
K o m isja  n ie  je s t  w  stan ie  zagw aran tow ać. N ie  zo sta ła  n a to m iast dosta teczn ie  w y ­
ko rzy stan a  szansa  n a  stw orzen ie  dobrow o lnego  m ech an izm u  koo rdynac ji p o lityk

16 Ibidem, S. 124-125.
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k ra jow ych  w  dz iedz inach  is to tnych  d la  p rzysz ło śc i reg io n u  (np. w sp ó ln y  rynek , 
innow acje ), co s taw ia  p o d  znak iem  zapy tan ia  z in teg row any  ch arak te r strategii. 
S łabośc ią  p rocesu  tw o rzen ia  stra teg ii b y ł zby tn i pośp iech , n ieum ie ję tność  k o n ­
cen trow an ia  uw ag i n a  n a jw ażn ie jszy ch  p rio ry te tach  (“w szy stk o izm ”). W  efekcie 
m oże n astąp ić  „rozm ycie  się” strateg ii rea lizow anej n a  zb y t w ie lu  po lach  ró w n o ­
cześn ie , b ez  m ożliw ośc i zapew n ien ia  synerg ii p ode jm ow anych  działań . M oże p o ­
w stać  w rażen ie  chaosu  i b ezsilności, po jaw ić  się  do m in ac ja  d z ia łań  pod e jm o w a­
nych  p rzez  s iln ie jszych  ekonom iczn ie  p a rtn e ró w  n ieza leżn ie  od  ich  m ery to ry cz ­
nej w artośc i. N ie ja sn y  je s t  także  p rzy k ład o w y  ch arak te r p ro jek tó w  flagow ych, 
w ydaje  się, że  b ę d ą  one trak tow ane  p rio ry te to w o 17.

Można w związku z tym stwierdzić, że w przypadku współczesnych form 
integracji Europy Bałtyckiej odpowiednie staje się metaforyczne określenie 
-  „zapętlenie w sieci”.

Warto też zauważyć, że w strategii bałtyckiej nie podjęto wjednoznaczny, 
wyraźny sposób wątku współpracy kulturowo-cywilizacyjnej między Zachodem 
a Wschodem. Czy w takiej sytuacji w ogóle możliwa jest taka współpraca? War­
to podjąć się próby odpowiedzi na to pytanie, biorąc pod uwagę również strate­
giczne koncepcje i scenariusze Obwodu Kaliningradzkiego.

5. Miejsce Obwodu Kaliningradzkiego w Europie Bałtyckiej

W bałtyckiej części Rosji można współcześnie wyróżnić trzy geostrategiczne 
terytoria, będące swoistymi „pomostami” między cywilizacjami bizantyjskiego 
Wschodu i łacińskiego Zachodu. Pierwszym takim „pomostem” jest położony nad 
Zatoką Fińską, zbudowany od podstaw przez Piotra I, Sankt Petersburg. Założyciel 
tego miasta przebywał w swojej młodości przez pewien czas w Holandii, a po­
wstały gród -  będący od XVIII do XX w. stolicą imperium -  już od samego 
początku swojego istnienia miał być przestrzenią wzajemnego oddziaływania kul­
tury i cywilizacji Rosji oraz Europy Zachodniej. Drugim takim terytorium jest 
biedny, ale strategiczny region Karelii, odebrany Finom przez Sowietów po wojnie 
zimowej w 1940 r. Według Wojciecha Pięciaka, strategiczny charakter tego teryto­
rium jest obecnie związany z faktem, że „dziś w Wyborgu -  czyli dawnym mieście 
Viipuri, powstałym w X wieku i ważnym dla fińskich dziejów -  swój początek 
bierze Gazociąg Północny. Tutaj rury z gazem schodzą w wody Bałtyku”18. Trze­
cim tak ważnym dla Rosji terytorium jest Obwód Kaliningradzki, historycznie przy­
należny do kulturowo-cywilizacyjnego dziedzictwa Prus Wschodnich (w historii

17 Ibidem, s. 128.
18 W. Pięciak, Imperium na sprzedaż, „Tygodnik Powszechny” 2010, nr 27, s. 25-26.
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miasto Kaliningrad znane jest jako Królewiec), a od zakończenia II wojny świato­
wej, ważny dla ZSRR obszar militarny na Morzu Bałtyckim.

Zdaniem przywoływanego już wielokrotnie polskiego prekursora koncepcji 
Europy Bałtyckiej Jerzego Zaleskiego, „bałtyzacja” Królewca jest jedynym sen­
sownym rozwiązaniem. Takie rozwiązanie uczyniłoby z Zatoki Gdańskiej jeden 
z prężniejszych regionów współpracy transgranicznej polsko-królewiecko-litew- 
skiej19. Należy wtym  miejscu zauważyć, że pojęcia „bałtyzacji” nie należy ro­
zumieć jako jednostronnej integracji tego terytorium z cywilizacyjnymi projek­
tami Zachodu. W swej istocie integracja polega na kulturowo-cywilizacyjnym 
dialogu, który przejawia się we wszystkich sferach ludzkiej aktywności -  gospo­
darce, technologiach, polityce, więziach społecznych, kulturze, nauce itd. Oby­
dwie strefy kulturowo-cywilizacyjne -  Zachód i Rosja -  mogą przecież współ­
pracować, wzajemnie się od siebie uczyć, pomagać sobie, przy jednoczesnym 
zachowaniu własnych tożsamości, a Bałtyk jest doskonałym pomostem do takich 
rozwiązań.

Rozwój, a zarazem integracja Obwodu Kaliningradzkiego z Europą Bałtyc­
ką, postrzegane są zatem w kategoriach geopolityki geoekonomiki, a nawet geo- 
kultury. Biorąc ten fakt pod uwagę, potencjał w tym zakresie może być rozpatry­
wany wperspektywie dwóch wzajemnie wykluczających się wizji. Pierwsza 
znich zakłada, że Obwód Kaliningradzki jest, zarówno wpolityce rosyjskiej, 
jak i europejskiej, wykorzystywany jako terytorium integracji i współdziałania, 
a jego granice stają się otwarte dla wszystkich poziomów integracji kulturowo- 
cywilizacyjnej. Perspektywa druga oznacza natomiast zamknięcie się Obwodu 
i traktowanie go wyłącznie jako źródła zasobów gospodarczych dla Rosji lub/i 
jako pilnie strzeżonej bazy wojskowej. W tym wypadku granice państwowe 
uszczelniają się, a region staje się czymś w rodzaju podwójnych -  a więc dla 
Rosji i Europy Zachodniej -  peryferii.

Poważne traktowanie tej alternatywy wynika z uwarunkowań historycznych 
oraz pewnego stanu zastanego na początku przemian. Jak już bowiem wspo­
mniano, do końca lat 80. XX w. Obwód Kaliningradzki, stanowiąc wysuniętą na 
zachód i silnie zmilitaryzowaną część ZSRR, pozostawał tematem tabu. Sytuacja 
tego obszaru zaczęła się gwałtownie zmieniać na przełomie lat 80. i 90. XX w. 
Region stał się niemalże od razu przedmiotem geopolitycznego dyskursu. Naj­
pierw część państw byłego ZSRR uzyskała niepodległość (Litwa, Łotwa, Esto­
nia), Polska odzyskała suwerenność, a była Niemiecka Republika Demokratycz­
na przestała istnieć jako odrębny podmiot państwowy, stając się częścią 
Republiki Federalnej Niemiec. Na wschód rozszerzyły się struktury NATO oraz 
Unii Europejskiej. Geopolityczny, geoekonomiczny i geokulturowy status Obwodu

19 T. Palmowski, Koncepcja Europy Bałtyckiej..., s. 72.
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Kalininigradzkiego stał się złożonym problemem, a nad jego stanem iprzyszło- 
ścią rozpoczęły się debaty nie tylko w Kaliningradzie i Moskwie, ale też 
w Brukseli, Wilnie, Warszawie i innych stolicach państw nadbałtyckich.

Na specyfikę iwyjątkowość Obwodu Kaliningradzkiego, co zkolei utrud­
nia, a zarazem prowokuje do generowania różnorodnych wizji, koncepcji oraz 
scenariuszy jego przyszłości, zwracają uwagę P. Joenniemi, S. Dewar, L. Fairlie. 
Według tych autorów, do atrybutów Obwodu należy zaliczyć:

• po pierwsze, fakt, że jest on odcięty od reszty terytorium Rosji przez 
oddzielające go inne państwa. Ma to poważne konsekwencje i niesie roz­
maite wyzwania natury politycznej, ekonomicznej, psychologicznej, czy 
też związane z bezpieczeństwem międzynarodowym;

• po drugie, fakt, że znajduje się on na skrzyżowaniu dróg łączących Rosję 
i Unię Europejską. Lokalizacja taka powoduje, że staje się on działem 
wodnym pomiędzy dwoma różnymi sposobami myślenia o nowej Europie, 
co jest konsekwencją utrwalonych przez wieki różnic kulturowo-cywiliza- 
cyjnych;

• po trzecie, fakt, że nie daje się go całkowicie zintegrować z Federacją ani 
też od niej oddzielić. Trzeba go zatem traktować jako swoistą „małą” 
Rosję, co pociąga za sobą konieczność zwrócenia na Obwód szczególnej 
uwagi w polityce UE. Nie należy go więc traktować jako jednego z wielu 
regionów rosyjskich. Tym samym Obwód staje się miejscem, a właściwie 
pretekstem do bardziej kompleksowego dialogu Unii Europejskiej oraz jej 
krajów członkowskich z Rosją jako całym państwem;

• po czwarte, fakt, że ze względu na swoją lokalizację Obwód staje się 
takim podmiotem rosyjskiej państwowości, który nie może pozostać obo­
jętny na właściwe Unii Europejskiej -  a tym samym kultury i cywilizacji 
Zachodu -  wartości, zasady, uwarunkowania instytucjonalne itp. Wrażli­
wość na te kwestie „przekłada się” zarówno na działania polityczne, jak 
i gospodarcze, naukowe, technologiczne i społeczne. Można zatem stwier­
dzić, że Obwód nie może rozwijać się bez uwzględnienia uwarunkowań 
właściwych instytucjom Zachodu, co bezpośrednio i pośrednio przyczynia 
się do poważnego traktowania bałtyckich procesów integracyjnych20.

Przedstawione okoliczności uzasadniają zatem skomplikowaną ijakże waż­
ną dla przyszłości Europy Bałtyckiej rolę Obwodu. Wielość rozwiązań ztym  
związanych powoduje, że w literaturze przedmiotu używane jest pojęcie „kali­
ningradzka łamigłówki”21.

20 Za: I. Zabielska, Znaczenie sąsiedztwa polsko-rosyjskiego w rozwoju gospodarczym Warmii 
i Mazur, praca przygotowana pod kierunkiem D. Waldzińskiego na Wydziale Nauk Ekonomicznych 
Uniwersytetu Warmińsko-Mazurskiego wOlsztynie, 2010, rozdział 3 maszynopisu.

21 T. Palmowski, Kaliningradzkie scenariusze. Jaka będzie przyszłość kaliningradzkiej enkla­
wy?, „Pomorski Przegląd Gospodarczy” 2002, nr 2, s. 35-38.
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6. Warianty przyszłości Obwodu Kaliningradzkiego na tle współpracy 
między Zachodem i Wschodem

Charakterystycznym przejawem stopnia skomplikowania sytuacji geopoli­
tycznej, geoekonomicznej oraz geokulturowej Obwodu są -  jak wcześniej wspo­
mniano -  wizje, koncepcje i scenariusze dotyczące jego przyszłości. Na najwyż­
szym stopniu ich uogólnienia znajdują się wizje dotyczące jego przyszłości 
geopolitycznej. W tym zakresie należy wyodrębnić m.in.22:

1. Wizję niemieckiej hrabiny Doenhoff (1991, 1992), według której Obwód 
mógłby stanowić kondominium Rosji, Niemiec, Polski i Litwy, utworzonego 
w celu administrowania nim, a celem takiego rozwiązania byłoby wyprowadze­
nie terytorium zizolacji politycznej iekonomicznej. W ten sposób powstałby 
modelowy obszar zbliżenia ku sobie Europy Wschodniej i Zachodniej, ze strefą 
wolnego handlu, wktórej Rosjanie, Szwedzi, Polacy, Litwini iNiemcy, handlu­
jąc i inwestując, prowadzą nieskrępowaną aktywność gospodarczą. Obwód dalej 
przynależałby do Rosji, ale posiadałby dużą autonomię i własną walutę.

2. Wizję Kelama (1993), według której Obwód miałby przekształcić się 
w Hanzeatycki Region Bałtycki jako państwową lub ponadpaństwową strukturę 
składającą się z Litwy, Łotwy, Estonii.

3. Wspomnianą już wcześniej wizję Zaleskiego tzw. bałtyzacji Obwodu, 
w wyniku której Zatoka Gdańska stałaby się prężnym regionem polsko-kalinin- 
gradzko-litewskiej współpracy transgranicznej.

4. Wizję Matoczkina (1994), byłego gubernatora Obwodu wlatach 90., we­
dług której Obwód mógłby się przekształcić w Republikę Bałtycką -  suwerenną 
i autonomiczną strukturę wchodzącą w skład Federacji Rosyjskiej. Władze ta­
kiej republiki pochodziłyby wprawdzie z mianowania, jednak miałaby ona więk­
szą samodzielność, zwłaszcza w sferze działalności gospodarczej.

5. Wizję Hoffa (1994), która zakłada powstanie Euroregionu Koenigsberg 
jako pomostu między Europą Zachodnią i Wschodnią, Białorusią i trzema kraja­
mi bałtyckimi. Wjej świetle Obwód miałby się stać polem doświadczalnym dla 
reform gospodarczych, a tym samym punktem startu do dalszych przedsięwzięć 
zachodnioeuropejskich na rosyjskim rynku wewnętrznym.

22 I. Zabielska, op. cit., na podstawie: V. Bilczak, Prigranicznaja ekonomika. Izd-wo KGU, 
Kaliningrad 2010; G. Gromadzki, A. Wilk (red.), Przezwyciężenie obcości: Kaliningrad jako ro­
syjska enklawa wewnątrz Unii Europejskiej, Warszawa 2001; K. Falkowski, Sąsiedztwo Polski 
z obwodem kaliningaradzkim  -  Federacja Rosyjska w obliczu rozszerzenia Unii Europejskiej, 
[w:] Współpraca transgraniczna Polski z  krajami bałtyckimi, Białorusią i Rosją -  obwód kalinin­
gradzki. Uwarunkowania i perspektywy rozwoju, pod red. H. Wnorowskiego, Białystok 2002; 
Uwarunkowania rozwoju przestrzennego Polski wynikające zpołożenia w sąsiedztwie z  obwodem 
kaliningradzkim Federacji Rosyjskiej -  rekomendacje dla KPZK. 2007. Ekspertyzy do Koncepcji 
Przestrzennego Zagospodarowania Kraju 2008-2033, T. Palmowski MRR, Warszawa, s. 66-106.
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6. Wizję Venclovy (1995), czyli ideę litewskiej Borussii -  czwartego nieza­
leżnego państwa bałtyckiego, którego istnienie ma powstrzymać potencjalne 
i rzeczywiste aspiracje terytorialne ze strony Rosji, Niemiec i Polski.

7. Wizję Gorbienki (1996), która została kilka lat później rozwinięta jako 
wizja Schroedera iPutina (2001), według której Obwód staje się pomostem 
między Rosją a zintegrowaną Europą -  rodzajem enklawy znajdującej się jednak 
pod całkowitą, suwerenną władzą Rosji.

8. Zbliżone do siebie wizje UE iRosji (1999, 2001), które zakładają, że 
Obwód staje się pilotażowym i wzorcowym wręcz regionem współpracy między 
Rosją i Europą Zachodnią. Unia Europejska podkreśla w ramach tej wizji rolę 
Obwodu jako „pomostu”, a zarazem swego rodzaju „laboratorium” wypracowu­
jącego modele współpracy ekonomicznej i kulturalnej między Zachodem i Ro­
sją. Natomiast Rosja kładzie nacisk na traktowanie Obwodu jako regionu „pilo­
tażowego” w budowaniu swoich relacji z Zachodem, zakładając oczywiście 
pełną nad nim kontrolę. Zkolei wizja Jegorowa (2001) traktuje przyszłość Ob­
wodu jako „kartę wizytową” Rosji w środku Europy.

9. Tzw. wizję rosyjskiego Hongkongu nad Bałtykiem (2001), w świetle której 
Obwód stałby się obszarem śmiałych eksperymentów gospodarczych, w wyniku 
czego stałby się kwitnącym, międzynarodowym centrum biznesowym, a zarazem 
łącznikiem pomiędzy dużymi systemami ekonomicznymi Europy i świata.

Jeśli chodzi o polityczne koncepcje dotyczące przyszłości Obwodu Kalinin­
gradzkiego, to I. Zabielska zaproponowała23:

1. Tzw. koncepcję obojętności, która zakłada, że stosunki pomiędzy Unią 
i Obwodem mają dotychczasowy charakter. Europejska pomoc dla Obwodu może 
ulec pewnemu przesunięciu wraz ze zmianą koncepcji pomocy technicznej doty­
czącej całej Rosji. Polityka UE nadal nie ma ram strategicznych, uwzględniają­
cych specyficzne cechy regionu. Kaliningrad nadal będzie zatem postrzegany jako 
„przypadek specjalny”, ale odpowiedź na tę konstatację będzie miała charakter 
bardziej ilościowy aniżeli jakościowy (chodzi tu np. o kierowanie do Obwodu 
więcej wydatków na głowę mieszkańca w ramach programu TASIC, w porówna­
niu z innymi regionami Rosji). Może nastąpić także rozwój innych form współpra­
cy, np. poprzez większy udział w działalności Euroregionów (Bałtyk i Niemen), 
projektach INTERREG lub też pojedynczych programach (w rodzaju dawnego 
ECAT). Tego typu „interwencje” będą się ograniczać do poszczególnych projek­
tów, niemających jednak charakteru regionalnego czy strategicznego.

2. Tzw. koncepcję izolacji, według której Unia uzna, że Kaliningrad pozo­
staje znacznie w tyle za swymi sąsiadami w regionie Bałtyku, tak ekonomicznie, 
jak i społecznie, traktując to jako wewnętrzny problem Rosji. Rosja uznaje 
w tym wypadku, że nie podoba jej się bezpośrednie zaangażowanie zagraniczne

23 I. Zabielska, op. cit.
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w tym regionie, uznając za niemożliwe zapewnienie współpracy na takim pozio­
mie, który odpowiadałby współpracy z innymi krajami tego regionu. Wraz ze 
stopniowym pogarszaniem się sytuacji Kaliningradu, czy to wporównaniu zje- 
go najbliższymi sąsiadami, czy wkategoriach bezwzględnych, oraz zpotencjal- 
nym wzrostem przestępczości granicznej i innych problemów społecznych, które 
mogą zagrażać stabilności w tym regionie, Obwód w coraz większym stopniu 
poddawany będzie kwarantannie. Działania te są uzasadniane chociażby ko­
niecznością przestrzegania rygorów narzuconych przez ustalenia z Schengen czy 
też argumentami prawno-legalistycznymi. W efekcie, jeśli „sprawy przyjmą zły 
obrót” (choroby zakaźne, rosnąca przestępczość), Unia zacznie podejmować 
adekwatne kroki. Powstanie coś wrodzaju kordonu sanitarnego wokół całego 
regionu.

3. Tzw. koncepcję integracji, która zakłada, że Unia Europejska uznaje Ob­
wód Kaliningradzki za rzeczywistego członka rodziny europejskiej. Przy aktyw­
nej współpracy z Moskwą, Unia będzie aktywnie współpracować z Obwodem 
jako pełnoprawnym partnerem w budowie i realizacji polityki rozwoju regional­
nego wokół brzegów Morza Bałtyckiego. Uznając zjednej strony, że Kalinin­
grad nie może być traktowany dokładnie tak samo, jak inne państwa, zostaną 
opracowane mechanizmy wyrównawcze, tak by region ten nie znalazł się w nie­
korzystnej sytuacji, a ogromne środki finansowe nie trafiły do innych terytoriów. 
W idealnym układzie mechanizm ten zostanie pomyślany w taki sposób, by Ob­
wód otrzymywał proporcjonalnie taką samą pomoc, jak graniczące z nim kraje, 
np. pomoc finansową przeliczaną z uwzględnieniem liczby ludności oraz PKB 
na głowę mieszkańca, czyli dwóch podstawowych wskaźników pozwalających 
określić poziom pomocy finansowej dla regionów europejskich.

W innym, ściśle ekonomicznym wariancie, według I. Zabielskiej, koncepcje 
przyszłości Obwodu Kaliningradzkiego można scharakteryzować w postaci 
m.in.24:

1. Koncepcji status quo, zakładającej inercję gospodarczą, związaną z utrzy­
maniem i ograniczonym wzrostem wybranych segmentów rynku rosyjskiego 
oraz ukierunkowanie gospodarki przede wszystkim na zabezpieczenie potrzeb 
lokalnego biznesu. Problemem może stać się wstąpienie Rosji do WTO, gdy 
opłaty importowe będą musiały zostać obniżone 2,5-2,7 razy. Spadek rentowno­
ści spowoduje konieczność wypracowania nowej formuły, funkcjonującej w Ob­
wodzie, Specjalnej Strefy Ekonomicznej (SSE). W wariancie tym zakłada się 
umiarkowany rozwój infrastruktury gospodarczej Obwodu, zwłaszcza transpor­
towej ienergetycznej. Ponadto, wwarunkach stabilnej sytuacji wEuropie Bał­
tyckiej, przewiduje się w stabilny wzrost gospodarczy.

24 Ibidem.
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2. Koncepcji europejskiego outsourcingu, która zakłada, że gospodarka Ob­
wodu może aktywnie włączyć się w procesy integracyjne w makroregionie. Tym 
samym zapewnione zostaną warunki niezbędne do utrzymania odpowiedniego po­
ziomu wzrostu gospodarczego, co dotyczy przedsiębiorstw działających w ramach 
sieci międzynarodowych (większa liczba rosyjskich przedsiębiorstw spełniających 
standardy UE przeniesie się do Kaliningradu). Wzrośnie też jakość wykonywanej 
pracy, zapewniając jej porównywalność z poziomem europejskim. Przewidywany 
w tej koncepcji wzrost gospodarczy wpłynie także na zrównoważony rozwój sys­
temów sieci dystrybucji zorientowanych na rynki zachodnie. W ramach rozwoju 
procesów Obwód Kaliningradzki zintegruje się pod względem gospodarczym 
z Europą Bałtycką i północno-zachodnią Rosją. Będzie to dotyczyło w sposób 
szczególny tych sektorów gospodarki, które nie mogą rozwijać się w UE z powo­
dów środowiskowych, braku odpowiednich specjalistów i innych. Dotyczy to tak­
że produkcji energochłonnej (niektórych rodzajów metalurgii, budowy i remontów 
statków) i niektórych form działalności rolniczej. Koncepcja ta zakłada też zdecy­
dowany rozwój połączeń transportowych. Obwód uzyska szybkie połączenia dro­
gowe i kolejowe przez Polskę i kraje nadbałtyckie.

3. Tzw. koncepcji „makroregionalnego lidera”, która zakłada rozwój wspól­
nych europejsko-rosyjskich projektów infrastrukturalnych w Obwodzie oraz 
-  niejako w konsekwencji tego -  ekspansję gospodarki kaliningradzkiej na ryn­
ki zagraniczne. Nowe inwestycje i dynamiczny rozwój przedsiębiorczości zna­
cząco zwiększy rolę Obwodu w Europie Bałtyckiej. Przyszłością gospodarki sta­
nie się budowanie tzw. klastrów, które będą się rozwijać w oparciu o tradycyjne 
specjalności produkcyjne regionu -  transport morski, niektóre segmenty przemy­
słu spożywczego (rybołówstwo i przetwórstwo rybne), produkcję niektórych ro­
dzajów dóbr konsumpcyjnych (meblarstwo, tekstylia), handel detaliczny oraz 
turystykę i hotelarstwo. Alternatywą dla rozwoju klastrów mogłoby być wpro­
wadzenie dużych projektów pozwalających na dalszy rozwój specjalizacji regio­
nalnych, koncentrujących się na działalności specyficznej w ramach Europy Bał­
tyckiej. Mogłoby to dotyczyć, poza kompleksem transportowym iportowym, 
także energetyki, ochrony zdrowia, wypoczynku, przeróbki ropy naftowej itp.

Różnorodne wizje i koncepcje przyszłości Obwodu Kaliningradzkiego wy­
znaczają zkolei scenariusze współpracy bałtyckiej. Jednym zbardziej znaczą­
cych, a zarazem interesujących i możliwych do realizacji scenariuszy unijnych 
jest uczynienie Obwodu częścią nowego obszaru przyjaznego sąsiedztwa. Jak 
zauważa Zabielska, wersja ta zakłada, że wwarunkach integracji europejskiej 
z czasem zaniknie dotychczasowy obszar przyjaznego sąsiedztwa, jakim były 
dla Unii dawne kraje bloku wschodniego, które kiedyś aspirowały, a obecnie są 
już krajami członkowskimi Wspólnoty. Unia Europejska zetknie się natomiast z no­
wym wyzwaniem sąsiedztwa, czyli obszarem zasadniczo od niej odmiennym pod 
względem kulturowo-cywilizacyjnym -  gospodarczo, technologicznie, politycznie
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i społecznie. Chodzi oczywiście o bałtyckie regiony Rosji. Próbą przełamania tych 
różnic jest fińska idea Północnego Wymiaru, która w przyszłości ma się stać czę­
ścią oficjalnej polityki unijnej wobec krajów niewchodzących w skład Unii, a gra­
niczących z nią. Głównym celem tej polityki byłoby stworzenie nowego obszaru 
przyjaznego sąsiedztwa, co przejawiałoby się przede wszystkim poprzez:

• ułatwienia w ruchu osób zamieszkujących w tych regionach z krajami unijnymi;
• większą pomoc Unii dla tych regionów, nieodbiegającą pod względem 

jakościowym i ilościowym od pomocy kiedyś świadczonej krajom Europy 
Środkowej, gdy nie były jeszcze członkami UE;

• różnorodne formy ułatwień w wymianie handlowej między tymi regiona­
mi a obszarami wewnętrznymi Unii Europejskiej.

W wypadku Rosji do obszaru przyjaznego sąsiedztwa zaliczałyby się tylko 
regiony bezpośrednio graniczące z UE, do których należy również Obwód Kali­
ningradzki.

Celem działań Unii w ramach scenariusza przyjaznego sąsiedztwa jest włą­
czenie Obwodu w europejski krwiobieg cywilizacyjny. Zakłada się w związku 
z tym, że proces kształtowania przyjaznego sąsiedztwa miałby równoważyć cy­
wilizacyjne związki Obwodu wyłącznie z Rosją, a tym samym umożliwić przy­
gotowanie go do pełnienia roli rzeczywistego okna Rosji na zjednoczoną Euro­
pę. Do najważniejszych związanych z tym działań należy zaliczyć przede 
wszystkim pomoc Obwodowi w zakresie:

• poprawy sytuacji ekologicznej na jego obszarze;
• budowania nowoczesnej infrastruktury gospodarczej;
• formowania proeuropejskiej elity, zwłaszcza wśród młodego pokolenia;
• promowania wszelkich form demokratycznej aktywności obywatelskiej, 

zwłaszcza organizacji pozarządowych.
Wszystkie działania byłyby próbą konsekwentnego niwelowania dyspropor­

cji cywilizacyjnych między Obwodem a jego unijnymi sąsiadami. Realizacja tak 
określonego celu i wyznaczonych zadań wymaga jednak przyjęcia przez Unię 
pewnych zasad, do których należy zaliczyć przede wszystkim: elastyczność dzia­
łań oraz asymetrię we współpracy.

Jeśli chodzi o elastyczność działań, to trzeba przyjąć, że unijna współpraca 
z Obwodem powinna być prowadzona przede wszystkim poprzez regiony, a nie 
przez unijne centrum lub rządy krajów członkowskich. Jak najmniej powinno 
być też bezpośrednich kontaktów Brukseli z Kaliningradem. Natomiast proble­
my, które nie mogą być rozwiązywane na szczeblu regionalnym czy lokalnym, 
powinny być rozstrzygane na linii Bruksela -  Moskwa. Z kolei zasada asymetrii 
zakłada, że współpraca Unii z Obwodem będzie miała charakter asymetryczny, 
polegający na większym zaangażowaniu Unii niż Rosji.

O przyszłości gospodarczej Obwodu mówi obecnie i pisze wielu autorów, 
m.in. M. Pacuk, T. Palmowski, K. Pełczyńska-Nałęcz; M. Chełminiak, J. Biernat
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i inni25, przedstawiając kierunki oraz uwarunkowania przeobrażeń w tym wzglę­
dzie. Oprócz wariantów optymistycznych, należy jednak brać po uwagę również 
projekcje pesymistyczne.

Nie ulega wątpliwości, że za realizację tych niekorzystnych projekcji, w ak­
tualnym układzie geopolitycznym Europy, nie może być jednak odpowiedzialna 
tylko Rosja. Potwierdza to scenariusz przyjaznego sąsiedztwa, który już w punk­
cie wyjścia zakłada we współpracy większe zaangażowanie się regionalnych 
struktur unijnych.

Należy zatem stwierdzić, że w kształtowaniu relacji kulturowo-cywilizacyj- 
nych między Zachodem i Wschodem, a praktycznie między Unią Europejską 
a Rosją, Obwód Kaliningradzki powinien stać się regionem pilotażowym26, jeśli 
nie wzorcowym, stając się obszarem aktywizacji całej Europy Bałtyckiej.

7. Próba podsumowania

Cytowany wniniejszym tekście Jacek Zaucha, jeden zbardziej wnikliwych 
badaczy współczesnej Europy Bałtyckiej, zastanawia się, czy obecne strategie 
integracyjne w pełni odpowiadają rzeczywistym wyzwaniom XXI w. Porównał 
nawet strategię bałtycką do „karty dań” polityki spójności. Strategii grozi zatem 
-  w świetle tej opinii -  „rozmycie” ze względu na rozproszenie projektów. Ca­
łość przedsięwzięć w tym zakresie sprawia w konsekwencji wrażenie chaosu, 
a niekiedy nawet bezsilności, zwłaszcza wobec dominacji działań podejmowa­
nych przez państwa silne pod względem ekonomicznym, niezależnie od meryto­
rycznej wartości preferowanych przez nie działań.

Strategia bałtycka koncentruje się głównie na celach i zadaniach środowisko­
wych. Mają one oczywiście ogromne znaczenie kulturowo-cywilizacyjne. Dzięki 
nim rośnie świadomość ekologiczna, ranga właściwego zagospodarowania prze­
strzennego, kształtują się w związku z tym odpowiednie postawy -  władz, ale też 
przedsiębiorstw i społeczności lokalnych. Wyraźnie jednak odczuwalny jest brak 
komplementarności stawianych w strategii celów. Nie zauważa się natomiast oczy­
wistego faktu, że w dobie globalizacji o przyszłości kulturowo-cywilizacyjnej

25 M. Pacuk, Europa Bałtycka: rozwój koncepcji, Gdańsk 2001; T. Palmowski, Klucz wKali- 
ningradzie, „Pomorski Przegląd Gospodarczy” 2001, nr 4; K. Pełczyńska-Nałęcz, Warszawa 2002; 
M. Chełminiak, Obwód Kaliningradzki FR w Europie. Rosyjska enklawa w nowym międzynarodo­
wym ładzie politycznym, Toruń 2009; J. Biernat, K. Gmaj, M. Wokocz, Nie tylko wizy. Obwód 
Kaliningradzki FR a rozszerzenie UE, Instytut Spraw Publicznych, Warszawa 2003; Przyszłość 
Obwodu Kaliningradzkiego FR, Instytut Studiów Strategicznych, Kraków 2003.

26 Por. E. Wojnowski, Obwód Kaliningradzki FR -  od obszaru zamkniętego ku regionowi 
współpracy (1946-2006), Olsztyn 2006.
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regionu zadecydują śmiałe projekty ukierunkowane na nowoczesne, oparte na 
innowacyjności, funkcjonowanie rynku. Z kolei oparty na kreatywności rynek 
jest ściśle związany z zaawansowanymi technologiami, a to jest uzależnione od 
kultury, w tym wiedzy, tolerancji, szacunku wobec dziedzictwa, ale też otwarto­
ści na przyszłość, odwagi wgenerowaniu nowych idei, dynamiki społecznej. 
Można zatem stwierdzić, że integracja kulturowo-cywilizacyjna opiera się nie 
tylko na polityce i gospodarce, ale również na odpowiedniej antropologii i ak­
sjologii, wizji człowieka, ale i systemu wartości.

Jak wykazują doświadczenia historyczne, obszary morskie stanowiły najbar­
dziej odpowiednią przestrzeń do szeroko pojętej wymiany kulturowo-cywiliza- 
cyjnej. Tak też było z Morzem Bałtyckim. Rozpoczęty na początku lat 90. XX 
w. wielki kulturowo-cywilizacyjny projekt integracji Zachodu ze Wschodem 
-  Unii Europejskiej zRosją -  stawiał, co starano się wniniejszym artykule 
przedstawić, bardzo odważne wizje. Można było oczywiście na ich temat dysku­
tować, ale przynajmniej było o co się intelektualnie spierać. Z czasem w coraz 
większym stopniu zaczynały o sobie dawać znać partykularne interesy państw 
narodowych, zwłaszcza głównych „bałtyckich graczy” -  Niemiec i Rosji, przy 
jednocześnie biernej postawie państw Półwyspu Skandynawskiego. Przykładem 
takiej postawy jest Gazociąg Północny, który -  przynajmniej z punktu widzenia 
Polski -  zachwiał europejską solidarnością. W ten sposób wspólnotowa idea 
wielkiego projektu współpracy kulturowo-cywilizacyjnej wEuropie Bałtyckiej 
została zdominowana przez ideę geopolitycznych i geoekonomicznych racji po­
jedynczych państw.

Jaka jest więc rola Obwodu Kaliningradzkiego we współpracy kulturowo- 
cywilizacyjnej między Zachodem i Wschodem w Europie Bałtyckiej? Trudno na 
to pytanie odpowiedzieć w sposób jednoznaczny. Istotne jest to, że Obwód w ta­
kiej współpracy w ogóle funkcjonuje. Warto jednak zauważyć, że tak do końca 
żadna z przedstawionych w artykule wizji jego przyszłości nie jest realizowana. 
Jeśli już, to najbliższa rzeczywistości jest wizja Putina i Schroedera, zakładająca 
rolę enklawy jako pomostu między Rosją i Unią Europejską pod pełną kontrolą 
Rosji. Można jednak i w tym zakresie mieć pewne wątpliwości. Rosja w sposób 
jednostronny wstrzymała np. na kilka lat żeglugę na swoim terytorium Zalewu 
Wiślanego, zatrzymując rozwój, czy wręcz funkcjonowanie portu morskiego 
w Elblągu. Wprawdzie od 2009 r., w wyniku porozumienia premiera Rosji i Pol­
ski27, żegluga na tym akwenie znowu się rozpoczęła, jednak wiele jeszcze w tej 
kwestii jest do wyjaśnienia28. Ponadto Obwód jest przez władze Federacji

27 Umowa między Rządem Rzeczypospolitej Polskiej i rządem Federacji Rosyjskiej o żegludze 
po Zalewie Wiślanym (Kaliningradskij zaliw), podpisana w Sopocie 1 września 2009 r.

28 Więcej na ten temat: D. R. Bugajski (w rozmowie z T. Falbą), Czas żądać!, „Nasze Morze” 
2010, nr 1, s. 32-35.
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Rosyjskiej „używany jako straszak”, o czym świadczą ich reakcje na: najpierw 
perspektywę budowy w Polsce elementów amerykańskiej tarczy rakietowej, 
a obecnie lokalizację pod Słupskiem ćwiczebnej baterii pocisków Patriot. Wyni­
ka z tego, że w aspekcie koncepcji politycznych Obwód przyjmuje postawę obo­
jętności, która polega na podtrzymywaniu dotychczasowego statusu, przy czym 
obojętność ta ma też charakter pewnej labilności, a nawet nieprzewidywalności, 
zwłaszcza w warunkach zmian w zewnętrznej sytuacji politycznej, o czym 
świadczą chociażby rosyjskie reakcje na sytuację w Polsce.

Postawa status quo ma miejsce również w kwestiach gospodarczych. Fakt 
otwarcia się Obwodu na nowe inwestycje oraz realizacja wielu projektów infra­
strukturalnych nie zmienia zasadniczo tego stanu. Daleko jest jeszcze do realiza­
cji śmiałych wizji typu „Rosyjski Hongkong nad Bałtykiem”. Warto też zwrócić 
uwagę, że w strategiach gospodarczych i społecznych Obwód przyjmuje rolę 
przedmiotową. Polega to na uczestnictwie w różnorodnych projektach Unii Eu­
ropejskiej, czyli na korzystaniu z pomocy, której beneficjantem jest głównie 
społeczność regionalna. Projekty europejskie implikują zatem istotne korzyści 
dla mieszkańców enklawy, którzy dzięki nim mają możliwość przyswajania stan­
dardów kulturowo-cywilizacyjnych Zachodu, chociażby w zakresie ochrony śro­
dowiska przyrodniczego czy też oddolnej aktywności obywatelskiej. Cenna jest 
również wymiana kulturalna oraz powstawanie sieci prywatnych kontaktów mię­
dzyludzkich między Obwodem a innymi regionami bałtyckimi.

Generalnym wnioskiem z niniejszych rozważań jest stwierdzenie, że zarów­
no Unia Europejska, jak i Rosja nie wykorzystują w pełni Obwodu jako płaszy- 
czyzny współpracy kulturowo-cywilizacyjnej między Zachodem i Wschodem. 
Obwód Kaliningradzki wciąż jeszcze jest wtym  zakresie ważnym wyzwaniem 
dla obu stron dialogu w Europie Bałtyckiej. Można jednak stwierdzić, że bałtyc­
kie idee Zachodu z początku lat 90. XX w. wciąż jeszcze są aktualne. Owszem, 
przez ostatnie dwadzieścia lat zrobiono wiele. Trzeba jednak odejść od obowią­
zującej „na dziś” zasady formalizowania współpracy oraz jej rozpraszania iroz- 
drabniania, do myślenia i działania w kategoriach kulturowo-cywilizacyjnych. 
Idee powstałe pod koniec ubiegłego wieku należy zatem odnowić i uaktualnić, 
dostosowując je do wymogów czasów globalizacji, gdzie niezbędne jest myśle­
nie holistyczne, czyli całościowe. Przy takim podejściu gospodarki nie da się 
oddzielić od polityki, technologii, środowiska przyrodniczego, procesów kultu­
rotwórczych, więzi społecznych ponad granicami systemów czy niezależnej od 
władzy aktywności obywatelskiej.

Należy jednak pamiętać, że w procesach integracyjnych nie może chodzić 
wyłącznie o okcydentalizację Europy Bałtyckiej. Ważne jest też, by Rosja nie 
była wyłącznie przedmiotem projektów pomocowych, ale by stała się aktywnym 
podmiotem wtwórczej wymianie również najlepszych części swojego kulturo- 
wo-cywilizacyjnego dziedzictwa. Żeby tak było, Rosja musi sama takie nowe
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i “świeże” idee stworzyć. Czy jest to możliwe ijakie warunki muszą być speł­
nione, by tak się stało? Jest to zpewnością interesujący problem naukowy, wy­
magający jednak pogłębionych badań.

The Kaliningrad Oblast as the Plane of Creating the Cultural and Civilization Cooperation 
between West and East in the Baltic Europe

The main purpose of this paper is to present the Kaliningrad Oblast as the actual and 
potential area of the cultural and civilization cooperation between West and East, especially 
between Western Europe and Russia, with particular emphasis on the activity of the European 
Union in this field. The background for this is to present the Baltic Europe as an idea and 
reality, according to the historical experiences and new challenges in the geo-political, geo- 
economical and geo-cultural aspects.


